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Jerzy Domański
MÓJ PRZEGLĄD

PROF. GRZEGORZ W. KOŁODKO, 
były wicepremier
Gorbaczow pomylił się niczym Kolumb. 
O co innego mu chodziło, a co innego 
z tego później wyniknęło.
„Rzeczpospolita”

ED WONG, 
amerykański popularyzator nauki
Wirus tysiąc razy mniejszy od kurzu 
powalił najpotężniejsze państwo świata
„Forum”

CYTATY

Gdy mówią o historii, zawsze kłamią

Spadkobiercy szmalcowników, kolaborantów i bandy-
tów mordujących i okradających Polaków, Żydów, 
Rosjan, Słowaków i kogo tylko się dało piszą swoją 

wersję historii. Jaką? Widzimy i słyszymy. Corocznego 
gloryfikowania „żołnierzy wyklętych” przez zna-
nych z prawdomówności polityków prawicy 
nie mącą fakty. Odsłanianiu kolejnych tablic 
pamiątkowych towarzyszą peany niezłom-
nego prezydenta na cześć niezłomnych 
„wyklętych”. I opowieści Morawieckiego 
o bohaterskich czynach własnej rodziny.

Ci dwaj, gdy mówią o historii, za-
wsze kłamią. Duda potrafił powiedzieć, 
że w każdym polskim lesie byli po wojnie 
„prawdziwi patrioci”. Prezydent udaje, że 
nie wie, że ofiarami tych „patriotów” byli wiej-
scy nauczyciele, geodeci dzielący ziemię między 
bezrolnych chłopów, sołtysi, kobiety i dzieci. Wychwala 
„wyklętych”, a w pogardzie ma miliony Polaków, którzy 
odbudowali kraj z ruin.

Z rąk „wyklętych” zginęły po wojnie 5143 osoby. Co 
powinno zmuszać każdego człowieka, a nawet polityka, 
do głębszej refleksji. Bo przecież jeśli są ofiary, to muszą 
też być sprawcy. Jak można pogodzić wiedzę o brutalnej 

śmierci 187 dzieci w wieku do 14 lat ze składaniem hołdu 
ich mordercom? Znane są miejsca, gdzie dochodziło do 
zbrodni. Ofiary mają imiona i nazwiska. Niestety, nie mają 
nawet skromnych tabliczek na murze ani kamienia na polu 

czy w lesie, gdzie dopadła je śmierć.
Słowa wygłaszane 1 marca są zamierzoną ma-
nifestacją. Niemądrą. Ideologicznie zacietrze-

wioną. Kłamstwem kwestionującym nawet 
ich, IPN-owskie, opracowania. A pomysł, by 
nominacje generalskie powiązać z „żołnie-
rzami wyklętymi”, jest głupotą upokarzającą 
tych oficerów.

Kiedy PiS czciło swoich bohaterów: 
„Ognia”, „Burego”, „Łupaszkę”, „Bohuna” i in-

nych, bandytów mających na sumieniu wiele 
cywilnych ofiar, w tym kobiety i dzieci, to rodziny 

zamordowanych opłakiwały swoich krewnych.
Nie pamiętam, by był w PiS choć jeden sprawiedliwy, 

który pochylił się nad cierpieniami tych ludzi. Politycy 
weszli w rolę spadkobierców „wyklętych”, a nie ich ofiar. 
Jednym tchem wymieniają postacie tak skrajnie różne jak 
„Bury”, „Łupaszka” i „Ogień” oraz gen. August Fieldorf 
„Nil” czy rtm. Witold Pilecki. Przecież to oczywista para-
noja. I plugawienie pamięci faktycznych bohaterów.
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  Legendarna armia 
Gdyby Tomasz Greniuch korzystał 

w swoich badaniach „naukowych” z mo-
ich wspomnień z lat powojennych jako 
źródła informacji, mam nadzieję, że nie 
powstałaby jego rozprawa doktorska 
zatytułowana „Chrystus za nas, my za 
Chrystusa”. 

W maju 1945 r. moja rodzina zamieszkała w Czechowicach-
-Dziedzicach (wówczas były to oddzielne miejscowości) przy 
Rynku nr 1, w domu Mikołajczyków (rodziców późniejszego 
dziennikarza Edwarda). Nie było tu jeszcze polskiej szkoły, gdy 
syn Mieczysława Łaszczuka, zamordowanego przez hitlerow-
ców harcmistrza, organizował drużynę harcerską, do której od 
razu wstąpiłem. Jedynym zadaniem drużyny było wówczas ma-
szerowanie w niedzielę do kościoła na mszę. (…) 

Jako harcerz co kilka tygodni otrzymywałem z miejscowej 
komendy milicji „wezwanie” do udziału w uroczystym pogrzebie 
kolejnego zamordowanego milicjanta lub działacza politycznego. 
Byli to mało ważni ludzie, rangi gminnej, chyba nigdy powiato-
wej. „Wezwania” na pogrzeb podpisywał sam komendant – po-
czątkowo Zimmermann, później Zamorski (nie wiedziałem, że to 
ta sama osoba), co mi bardzo pochlebiało. (…) 

Pewnego razu nasza drużyna spotkała się na cmentarzu 
z bardzo liczną delegacją górników kopalni Silesia w Dziedzi-
cach. Chowano wtedy przewodniczącego rady zakładowej tej 
kopalni Józefa Szczotkę i jego żonę, zamordowanych przy użyciu 
granatu. W tej delegacji był mój ojciec. Znany mi jako twardy 

górnik, zadziwił mnie swoim poruszeniem śmiercią szefa rady 
zakładowej. Opowiadał mi o jego zapobiegliwości w sprawach 
bytowych górników, w tamtym czasie niemal dramatycznych.

Mam nadzieję, że gdyby bohaterowie Greniucha wiedzieli,  
kogo mordują, nie daliby temu „naukowcowi” pretekstu do 
stworzenia tak podniosłego hymnu: „Legendarna armia Pod-
ziemnej Polski, w której tysiące chłopców i dziewcząt w swej 
młodości i entuzjazmie, zapalonych idealizmem i wiarą, szły do 
walki, a tarcze ryngrafów z Matką Bożą chroniły ich młode piersi 
przed wrogą kulą”. A prezydent Andrzej Duda nie mógłby mia-
nować pośmiertnie majorem i odznaczyć Krzyżem Kawalerskim 
Orderu Odrodzenia Polski dowódcy tej „legendarnej armii” z po-
wiatu bielskiego, Henryka Flamego.

 Tadeusz Kucharski

 Zapis TVN na PRZEGLĄD
TVN, Polsat... to nie są media wolne, 

ale prywatno-biznesowe. Nie są wolne od 
presji oglądalności, chęci zysku, a więc 
dostosowują ofertę do masowego odbior-
cy i jego poziomu. W tym są rzeczywiście 
wolne. Część czerpie zyski z reklam, raczej niemałe, ale za do-
stęp do atrakcyjnych treści zwykły odbiorca musi zapłacić – ze-
wsząd ma być dochód. Trudno dopatrywać się w tym wszyst-
kim wolności – to jest biznes i tyle. Być może wolnych mediów 
w ogóle nie ma? 

Piotr Krzeszewski

FOT. JAKUB PORZYCKI 

Pielgrzymka chasydów na grób cadyka Dawida Bidermana w Lelowie. Żydzi z całego świata co roku przez kilka 
dni modlą się, tańczą i śpiewają. Autor zdjęcia, Jakub Porzycki, został nominowany do tytułu Fotoreportera Roku 
i nagrodzony w kategorii Kultura i obyczaje w konkursie Stowarzyszenia Fotoreporterów.



Duńczyk o Macierewiczu
Co się dzieje? Kto by się spodziewał, 
że tygodnik braci Karnowskich „Sie-
ci” tak potraktuje Antoniego Macie-
rewicza? Zwłaszcza że Macierewicz 
ma do dyspozycji „Gazetę Polską” 
i może się odwinąć. Nie bacząc na 
to, „Sieci” opublikowały niezwykle krytyczny tekst Duńczyka Glen-
na Jorgensena. A to przecież nie byle kto. Przez osiem lat był człon-
kiem podkomisji badającej katastrofę smoleńską. I – co na prawicy 
dużo ważniejsze – jest mężem reżyserki Ewy Stankiewicz. Tej od 
zamachu na samolot.
Co mówi Jorgensen? Że Macierewiczowi brakuje kompetencji, że 
doprowadza sprawy do absurdu. Że komunikaty, które wygłasza, są 
najeżone błędami i wręcz niezgodne z prawdą. Że Macierewicz two-
rzy wrogów, miesza rzeczy istotne z błędnymi, oszukuje partnerów 
itd. Uf! Toż to obraz intryganta i patologicznego kłamcy.

Z kamerą przez życie
Skoro transmisja ze ślubu Jacka Kur-
skiego z Joanną Klimek była w „Wia-
domościach”, to pewnie przyjście na 
świat ich córki też zostanie pokazane. 
A później chrzest i kolejne etapy. Aż do 
momentu, gdy prezes TVP przejdzie do 
korpusu byłych prezesów. 

Cieszmy się więc tym, co widzimy. Czyli piękną, bo dojrzałą miło-
ścią. Pan Jacek, lat 55 i troje dzieci, i pani Joanna, lat 48 i dwóch 
synów, nie są debiutantami. Wręcz odwrotnie. Drugi ślub kościelny 
rozwodników w Łagiewnikach to ewenement. Nawet jak na ela-
styczność polskiego Kościoła. Niełatwo będzie to przebić. Chyba 
że namówią prezesa Kaczyńskiego, by wszedł do rodziny i został 
ojcem chrzestnym córki. Transmisja murowana.

Dyrdymały Kalety
Jak ten czas leci. Pięć lat minęło od obiecanek 
dojnej zmiany, że ustawą zakończy reprywa-
tyzacyjną przestępczą reprywatyzację kamie-
nic. W ustawę nikt już nie wierzy. Gangsterka 
ciągle górą. Przybyło niestety ofiar, które po-
traciły mieszkania. Tylko obiecywacze porobili 
kariery. Patryk Jaki jako europoseł kosi euro. 
A jego następca, Sebastian Kaleta, kosi jako przewodniczący komi-
sji ds. reprywatyzacji nieruchomości warszawskich. I jako wicemi-
nister sprawiedliwości. Jako poseł od Ziobry też. I co za to wszyst-
ko dostajemy? Hucpiarskie dyrdymały. Bo nawet taki Kaleta musi 
rozumieć, że bez ustawy jego opowieści to kłamliwa propaganda.

Plus na zero
Nasz czytelnik, który pożegnał się z siecią Plus, bo mu chcieli 
wcisnąć w ramach premii za wieloletnią wierność nowy telefon 
droższy niż na Allegro, dostał przesyłkę z Polkomtela. Wypasiona 
koperta i faktury. Zdziwił się, bo wszystko zapłacił. Ale jeszcze bar-
dziej zdziwiła go kwota na fakturze. Do 04.03.2021 ma zapłacić 
0,00. Biedne lasy. Biedna poczta. I biedny pracownik/pracowniczka 
Polkomtela, który(a) tak się nabiedził(a).
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30% najbardziej zanieczyszczonych miast w Europie 
znajduje się w Polsce.

Po pięciu latach od decyzji o powołaniu Muzeum 
Żołnierzy Wyklętych i Więźniów Politycznych PRL na 
Rakowieckiej realne są tylko koszty. Na płace idzie 
co roku 700 tys. zł, a na utrzymanie tego niebytu 
w 2020 r. poszło 2,2 mln zł. W tym roku będzie to 
prawie 7 mln zł.

W 2018 r. 36% osób w wieku 25-34 lata mieszka-
ło z rodzicami. Więcej mężczyzn (43%) niż kobiet 
(29%). Chyba nikt nie powie, że teraz jest lepiej?

Piotr Schab, prezes Sądu Okręgowego w Warszawie, 
odmówił przywrócenia sędziego Tulei do orzekania. 
Nie, bo nie – i co mu zrobicie?

Tomasz Duklanowski, autor licznych ataków na 
marszałka Senatu w TVP i TVP Info, zasłużył na duży 
awans. Z reportera na zastępcę redaktora naczelne-
go Radia Szczecin.

Polska Fundacja Narodowa sfinansowała film 
o 11-letnim Mateuszku (Morawieckim), który obalił 
„imperium zła” i wyrósł na świetnego przywódcę. 
Za ten kuriozalny wygłup zapłacili polscy podatnicy.

Mamy 580 samochodów na 1000 mieszkańców, ale 
30% ma ponad 20 lat, a 73% powyżej 10 lat.

257,6 mld zł, czyli 57,9 mld euro, dostanie Polska 
z budżetu UE na wsparcie gospodarki w ramach Kra-
jowego Planu Odbudowy.

Elżbieta Podleśna, Anna Prus i Joanna Gzyra-Iskan-
dar, które w 2019 r. rozlepiły wokół kościoła w Płoc-
ku wlepki z Matką Boską w tęczowej aureoli, zostały 
w pierwszej instancji uniewinnione. 

Sędzia Igor Tuleya ma immunitet sędziowski i cały 
czas może orzekać. Tak uznał Sąd Apelacyjny w War-
szawie w składzie sędzia Marzanna Piekarska-Drążek, 
przewodnicząca, oraz Dorota Tyrała i Przemysław  
Filipkowski.

Ponad 400 tys. egzemplarzy „Wiedźmina” Andrzeja 
Sapkowskiego sprzedano w zeszłym roku w Rosji.

Poznańskie Laboratorium Radiowęglowe określiło 
datę budowy jednej z prawdopodobnych rezydencji 
Mieszka I na lata 936-985. Palatium miało charakter 
pałacowo-sakralny.

Jagoda Grondecka została laureatką nagrody me-
dialnej Pióro Nadziei przyznawanej przez Amnesty 
International za działania na rzecz praw człowieka.

Lubiatowo i Żarnowiec to lokalizacje rozpatrywane 
w związku z budową pierwszej polskiej elektrowni 
atomowej. A wystarczyło kontynuować prace nad 
planowaną już w latach 70. elektrownią w Żarnowcu.

FOT.  YOUTUBE (3)



Czy Polacy powinni mieć prawo wyboru 
rodzaju szczepionki na COVID-19?

DR GRAŻYNA CHOLEWIŃSKA,
mazowiecki konsultant wojewódzki  
w dziedzinie chorób zakaźnych

Nie znam kraju w Europie, w którym pacjent może wybrać, 
jakim preparatem na wspomnianą chorobę chce zostać zaszcze-
piony. Rozważania na temat takiej możliwości nie mają sensu, bo 
dostęp do tych szczepionek determinują odgórne systemy ich dys-
trybucji i moce przerobowe producentów. Poza tym mówimy o na-
rodowym programie, w ramach którego państwo, zgodnie z moż-
liwościami, mimo dramatycznych niedoborów na rynku zdobywa 
i finansuje obywatelom profilaktykę zdrowotną. W tej sytuacji 
można się zaszczepić albo nie zaszczepić, ale nie ma co kaprysić. 
Kontekst jest bowiem zupełnie inny niż w przypadku tzw. szczepień 
zalecanych, gdzie dostępnych jest po kilka płatnych preparatów. 
I wówczas tłumaczymy pacjentowi czy rodzicowi dziecka, że  
np. szczepionka A zabezpiecza od razu przed kilkoma chorobami, 
ale jest znacznie droższa od B – i niech sam podejmie decyzję.

DR HAB. DOROTA KARKOWSKA,
Fundacja Ius Medicinae, kancelaria Karkowska & Orzechowska

Pacjent powinien mieć zagwarantowaną realizację prawa do 
informacji o następstwach zastosowania u niego wyrobu me-
dycznego czy produktu leczniczego – wypływa to z jego prawa 
do bezpieczeństwa, do poszanowania godności i innych podsta-
wowych praw obywatelskich. Abyśmy mogli podejmować świa-
dome decyzje, powinno nam się jasno tłumaczyć, jakie są różni-
ce w składzie szczepionki Pfizera i firmy AstraZeneca, dlaczego 

w przypadku tej drugiej częściej zdarzają się reakcje alergiczne 
itd. Medycy uspokajają, że wedle ich obecnej wiedzy obie są 
bezpieczne, ale trzeba tłumaczyć, dlaczego są bezpieczne, by pa-
cjenci wiedzieli, co dostaje się do ich organizmu. W przestrzeni 
publicznej brakuje takich informacji. Być może decydenci uznali, 
że sama konieczność powszechnych szczepień dla wspólnego 
dobra zwalnia z obowiązku informowania, co zawiera szczepion-
ka i jak działa. A przecież brak rzetelnych i przekazanych zrozu-
miale informacji to woda na młyn twórców teorii spiskowych. 
Ja mogłam się zwrócić do osoby o odpowiedniej wiedzy, ale nie 
każdy ma takie szczęście. Dopiero gdy wysłuchałam wyjaśnień, 
moje lęki opadły i poddałam się szczepieniu, do którego byłam 
uprawniona jako przedstawicielka zawodu medycznego.

DR MAGDALENA KOZELA,
Instytut Zdrowia Publicznego,  
Collegium Medicum Uniwersytetu Jagiellońskiego

Docelowo pacjenci powinni mieć możliwość wyboru, tak jak 
w przypadku szczepień na inne choroby. Jednak na froncie wal-
ki z epidemią, kiedy zależy nam, aby jak najszybciej uodpornić 
jak najwięcej osób, trzeba szczepić tym, co jest. Oczywiście nie 
oznacza to dowolnych preparatów, jedynie te, których bezpie-
czeństwo i skuteczność zostały potwierdzone w wiarygodnych 
badaniach naukowych i mają akceptację Europejskiej Agencji 
Leków. Wybór zostawmy na czas, kiedy sytuację uda się opa-
nować – obecnie większą wartością jest dążenie do odporności 
zbiorowiskowej. Walka z epidemią rządzi się swoimi prawami.
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